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Kraków 19 czerwca. 

Po pilnóm odczytaniu sprawozdań z po- 
siedzenia Izby niższej , na którćm lord John 
Russell cofnął swój bil reformy wyborczćj, 
jak niemnićj i rozpraw dzienników angiel- 
skich z tego powodu, mamy przekonanie, 
iż oceniiiśmy dobrze ten wypadek pisząc o 
nim w przeszły czwartek na podstawie sa- 
méj tylko depeszy telegraficznej. Przebija 
się pewien kłopot w oświadczeniu lorda Rus- 
sella: ale właśnie uczucie to świadczy, iż 
cofnął bil raczćj przed obojętnością aniżeli 
przed oporem opinii publicznej. Więcćj trzeba 
było odwagi aby cofnąć bil, niż aby go 
dalej przeprowadzać. Lord Russell byłby 
może zebrał większość i pokonał mocyę 
odraczającą Mackinnona, chociaż sam nie 
był tego pewnym, ale w każdym razie był- 
by za pomocą nader słabćj większości na- 
rzucił krajowi reformę, którój on sobie w tćj 
chwili nie życzy. Jako mąż stanu angielski, 
cofnął się przed głosem opinii, szanując 
tę konieczność rządu reprezentacyjnego. 

Zdaje się bowiem, że jest w tój chwili 
mała reakcya w Anglii na korzyść arysto- 
kracyi. Nikt prócz p. Brighta nie żałował 
bilu, żaden dziennik nie przemówił za nim. 
Nie idzie za tém, aby ruch demokratyczny 
miał się cofnąć wraz z ministrem. Bynaj- 
mnićj, pójdzie on dalej swoją drogą, ale 
pójdzie wolnićj nieco. Takt polityczny jest 
w charakterze angielskim. Opinia publiczna 
spostrzega się, że Anglia opłaca bardzo 
drogo nowe koleje na które wstąpiła. Uznaje 
ona, że owa Old England którćj de sztan= 
daru wywiesić na miała 
nietylko wspaniałe ale użyteczne dia narodu 
przymioty. Dość przeczytać artykuł Timesa, 
który ubolewa nad konieczną potrzebą po- 
większenia siły zbrojnój i fortyfikowania ter- 
rytoryum Brytanii a "nawet Londynu. 

„Trzeba się przygotować, mówi on, że po- 
kój drogo opłacać przyjdzie. Lecz najdroż- 
szy pokój lepszym jeszcze jest od wojny, 
która zawsze zbyt wiele kosztuje, Płacimy 
już teraz nieznośnie, ale cóż robić? rozbra- 
jać się nie można!*.. 

Tak, to prawda że nie można, bo An- 
glia weszła na tor polityki zbrojnego po- 
koju. Dawnićj, to jest za czasów Ołd En- |e 


gland, pokój nic niekosztował Anglię; ko- c 


sztowała ją tylko wojna, ale wojnę tę kto 


inny za: nią prowadził. Teraz nikt jéj po- |ję P 


dobno choćby nie wiedzieć gax płaciła , nie 
wyręczy. Zbroi się więc nglia, niechcąc 
uznać, że jest Se któraby ją uwolniła 
od ciężaru pokojowego, % nią byłaby ta, 
któraby pokój nie na sile mocniejszego i na 


Częśó Literacko - Artystyozna. 
MYSL OGÓLNA 


Fizyologii powszechnćj w 5 


przez Józefa Supińskiego. 
we Lwowie 1860. 


ny 


Jest to nowa w swoim rodzaju prace, która wzię- 
ła sobie za cel zbadać przyrodzeny organizm sto- 
warzyszónia ludzkiego. 

Zsdanie woele trudne, lecz wszelkićj trudności 
musi być dany początek. Autor nalet I io szko 
ekonomistów — naukę ekonomii narodów uważa za 
coś tak wielkiego i zbawczego, żę prawie Ewa- 
nielia blednie przy niéj — może to byś enturyszm 
dla rzeczy tak żywy, z tómwszystkiśm czytamy 
z niedowierzaniem te jego prorocze razy: žo 
od chwili gdy prawa dostrzeżone przez Adams 
Smitha przejdę w kalendarz ludowy — rozpocznie 
się nowa era ludzkości. Autor pełen rozmiłowa- 
nia się w swój umiejętności grzeszy czasom prze- 
sadę, i robi z tój umiejętności więcój jak 
w stanie, zwłaszoza, że to są dopiero pomysły, 
tczproszone Spi strreżenia, które mogą się zna 
Qznie pomnożyć, ale czy dojdą kiedy do 
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Paryż 14 czerwoa. 
Dzień dzisiejszy uroczysty j patryotyczny, od- 
był się wspaniale i pod dość pogł niebem. 
Przygotował tę piękną uroczystość senat uchwa- 
lając onegdaj postanowienie, ną mocy którego Sa- 
bsudya i Nicea zostały złączone z Francyq. Przed 
uchwałą senatu p. Troplong prezes odozytał polity- 
ozny raport, w którym znajdowało się: usprawiedli- 
wienie polityki Napoleona IL, z powodu przyłączenia 
prowinoyi, wykizanie że Fraicya ma wolność cywil- 
ną i napomknienie o przyczynie, dla której Fran- 
oyā nie ma większej wolności politycznej. Ogła- 
szając uchwałę Senatu, dzisiejszy Monitor. podał ró- 
ine dekreta organizujące Ssbaudyę i Nioeę. No- 
we prowincye będą tworzyć trzy departamenta: 
wyższej i niższej Sabaudyi i Nioei. we Chamber 
8 ra baj apelacyjny, hh Nicea będzie należeć do 
ela 
ha dys b RU znajdującego się w Aix, 
której stolica będzie w Grenobli. Konst tytucya i pra- 
wa francuzkie zaczną obowiązywać w Sabau 
ioei od 1 stycznia, a prawa celne od dnia Jai. 
siejszego. Od dziś dnia ustaje monopol solny w Sa- 
audyi. Cesarz mianował pp. Mercier i i Millevoyer" 
Sabaudczyków, i y sędzią kasacyjnym a dru- 
giego apelacyjnym obdarzeniu dwóch Sabaud- 
czyków Senatorstwem nie ma nr nio pewnego. 
Rada munioypalna ma nazwa paryzką uli- 
cę Nicejską i ma przywrócić ai o Arna d'An- 
tin dawną nazwę ulicy „Góry B 
Dziś o 10ej z rana odipiopano" ałodzystę „To | tp 
Deum“ w Notre Dame. Radzoy munioypalni ze- 
brali się przed mszą w ratuszu, skąd udali się w ka- |? 
retach miejskich do kościoła. Przed kościołem sts- 
ła gwardya paryzka. Huk dział dał znak, że roz- 
poczęły się modły Franoyi za szozęśliwą wojnę i| An i 
pe ir" ję braci długo oddzielonych od wspól 


| 
ie tworzyć nową dywizyę wojskową, 


O lej z południa Cesarstwo przybyli z Fontai- 
nóblośu do Tuileryów. Zaraz potem Cesarz wraz 
z księciem Napoleonem otoczony niezliczonym 
sztabem i prawie szwadronem jenerałów udał się 
konno na pole Marsowe, na którem odbył prze- 
gląd wojska i gwardyi narodowej. Stanęło na tym 
polu w sześciu liniach sto kilka batalionów pie- 
ohoty, 40 szwadronów jazdy i 16 bateryj artyle- 
ryi. Żyła i i szkoła St. Cyr. Szkoły Politachnioztej 
nie było. Czy to na ulicach, „zy na polu, Cesarz 
był przyjmowany z gorącemi okrzykami. Po ob- 
jeździe linij przez Cesarza, defilada odbyła się ba- 
talionami i przeciągnęła się długo. Caly Psryż 
jest ozdobiony w trójkolorowe chorągwie. Wie- 
czorem będzie illuminacya. Podobna uroczystość 
ywa się po wszystkich miastach i wioskach sa- 
udzkich i nicejskich. 
Paryż trudni się jeszcze pogłóską, według któ-|i 
rej Anglią miała zająć tymozasowo jedną cytade- 
ę Palerma i dziwi się, że lord Palmerston nić 
ał 1 „pogłosce wyraźnego zaprzeczenia, Cesarz 
powołuje trzy nowe okręty po Neapol, kazał na 
nie wsadzić Kilka kompanij morskich, aby admirał 
francuzki mógł w potrzebie zająć jaki punkt sy- 
oylijski zą CH e Anglików. Lord Palmer- 
ston oświadozył wczoraj, że Anglia nie myśli się 


tóm wątpić można. Jeżeli praw ustro- 
ja ja orłowięte jeszcze p 


szych opiera si odstswach. 

Autorowi wdzigczność się należy, że wkroczył 
dziedzinę głębszego myślenia — dobry tó przy- 
ad joo nieprzeszka za, że Myśl ogólna fizyologii 
powszechn nój niegdpowiedziała bynajmnićj swoje- 
mu zadaniu. Bo ażeby mieć fizyologię spółeczeń- 
stwa, Potrzeba mieć już skończoną fizyologię ozło- 
wieka — a w tój umiejętności ledwie dobry po- 
ozątek uzyskano, jeszcze anatomia wiele ma do 
czynieńią szozegójnie w składzie nerwów, 'a fi- 
zyologia mózgu i systemu nerwu współozuj ost 


ły (sympathicus) ledwie pozyskała kilka zjawi 


które mało wyjąś wosle o oręści dushowćj 
ozłowieka joase p "mają siły stanowozego 
rokowania, Jeszcze dls psychologa i metafizyka 
została swobodą ; równouprawnienie sądzić i ro- 
zumnie dowieść, żę duch człowieka, osoba wol- 
aością wyboru i świadomością rozumną wystę- 
pująca na jaw „rzeczywistości, nie jest i być nie 
może jednój istot oty,  jednćj i tój samój materyi 
(treści) a zatóm jednym i tym samym prawom 
odległa, jak przyrodą. Chcąc fizyologię spó- 
łeczeństwa ludzkiego wyrozumować, potrzeba pier- 
wój udowodnić, że człowiek i rodzaj ten cały jest 
tylko najwyższyra zwierzęciem, szozytem przyrody 


li 
S 
y 
S 
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bią inne móoarstwa. Jak na dziś neatralność za- 
chowuje i i Piemont. Pomimo wielkiej chęci, Pie: 
mont nie posłał do Sycylii pana Laforiia w cha- 
rakterze komisarza. Pan Martino wysłanieo neapo- 
itański przybył onegdaj do Paryża i zaraz udał 
się do Fontainebleau. Mówią, żę król neapolitań- 
ski choe nadać swym krajom cesarską konstytu- 
cyą francuzką. Stawiaję sobie pytanie co będzie 
z Sycylią? Debaty odpowiadają: to co uchwalą 
Syoylijczycy. Włosi utrzymują, żę za kilka miesię- 
oy Wło hy będę tworzyć 20-milionowe królestwo. 
Mówią, że Rzym myśli przyjąć smbasadora an- 
gielskiego. Ma nim być pan ĄAttray rezydujący 
obecnie w Medyolanie. 
Król sardyński przysłał Cesąrzewiczowi 8 ma- 
łych kucyków z wyspy sardyńskiej, podobnych do 
naszych koników góralskich. 
> plomaci wiją się niedostrze alnie jak węże. 
siężna Helena udała się do Y lletranohe. P. 
Boned oi do Włoch pod pozorem, że udaje się 
do Korsyki. Spodziewany jest w Paryżu książę 


Montebello. Hr. Pourtalós stanął tu onegdaj i-u- b 


dał się zaraz do Fontainebleau. Dziś wyruszył do 
księcia Rejenta. Dyzia pruscy są Zawsze n8 
dyszlu. Hr. Pourtalós poniósł do księcia Rejenta 
co w Fontainebleau usłyszał. Książę Rejent bisia 
miał czas zastanowić się i może zdecydować. 
nagli. Cesarz. wyjeżdła jutro do Baden, gdzie 
w „pałacu swej ciotki W. księżnej Stefanii przyjmie 
księcia Rejenta i monarchów niemieckich. Esperan- 
ce: widzi wojnę w październiku jak r. 1806. Na 
taką wyrocznią nie można nio odpowiedzieć. Wszy- 
stko będzie zależeć od samych Prus i zjazdu bs- 
eńskiego. Od Prus będzie nawet zależeć ogło- 
szenie nowej broszury pana About, tego nowoży- 
tap filozofa i nowożytnego Heglisty. Pokój jest 
obniejszym do prawdy. 
Mówią, że na żądanie hrabiego Kisielewa, książę 
Dołgoruki odebrał rozkaz opuszczenia Franoyi i 
że nie choąc wrócić do Rosyi, p udać się do 
Anglii. W wieść tę nie wierzę. Scieśnienie przez | ; 
rosyjski w Królestwie działań Towarzystwa | 
fA ~ ce zrobiło smutne wrażenie w tutejszych 
sterach rządowych. Jest to dopełnienie obieśnie | * 
księcia Orłowa. 


Senat prowadzi ważne i głębokie rozprawy nad 
petycyami podanemi w przedmiocie reformy cel- 
nej. Wystąpili w nich pp. Dumas, Dupin, Michał 
Chevalier, Lagrango i Flahault. Rozprawy te są 
uczące. Zapotaiają: że Cesarz myśli na seryo o 
zniesieniu rogatkowego i zastąpieniu go przez po- 
stępowy „podatsk od komornego. Byłaby to wa- 
żniejsza i trudniejsza reforma niż celne. Cesarz 
może jednak zrobić wszystko. Francya dochodzi 
do ostatecznego kresu reform, z której wyjdzie 
z ozasem wolność szeroka, a Anglia nie przepro- 
wadziła u siebie nawet umiarkowanej reformy wy- 
borozej. 

Cena zboża idzie w górę, bo deszcze są częste 
orąco się nie ustala, a pola potrzebują gorąca. 
Giełda zaciągnie wkrótce pożyczkę psryzką w su- 
mie 150 milionów i weźmie za 300 milionów ob- 
ligacyj dróg żelaznych. Sądzą, że ta operacyą jej 
nie zniży, jeżeli polityka europejska się nie zmie- 
ni. Pieniędzy jest nawał, Dziwny to kraj ta Fran- 
oya! Skarży się ona ciągle, że nie wie co robić 
z pieniędźmi. Zawsze tu rodzi się bogactwo, bo 
cały kraj pracuje, żyjs rządnie i oszczędza. 


i nio więcćj — 


w dziejach i i obecnym czacie tych os 

Autor obznajomiony niewszędzie i niezawazo do- 
kładnie o ile z samego dzieła się pokazuje, z nau- 
kami Przyrodzonęmi, zachwyca Się obrotem ciał 
madstropowych i tę ich równowagą, która zosta- 
ła objaśnioną siłą grawitacyi ozyli ciążenia po- 
smyk] rk. $ a fizyków mianowicie 
Kopernika, Newtona i Kepplera). Wszystkie pier- 
wiastki matęryj powszechnój przyciągają się na- 
wzajem bądź chemicznie bądź mechanioznie, bądź 
dynamioznię — wszystkie oząstki tój materyi dzia- 
łają na się przyciągająco — a to prawo zawaro- 
wuje, iż gdzie tworzy „się organizm w przerodzie, | 0 
takowy po dokończenia swego rozwoju pojedyn- 


się pojawia. 


kowego i rodzejowego. oddaje napowrót ogólnój |S 


masie swe pierwiastki których się składał. 
Nadmienić należy, ja sila w fizyce nio niewy- 
rąża, tylko pomaga w jaśnieniu zjawiska— atom 
są prze ESAT które zbijają Badadze niektó. 
rzy jak chmann, Poisson i inni, jakżesz można 0 


tego ani sutor niewykszał i nieku- |siada on chęć do Prod: 
dotąd niezbadano, to umiejętność sil się nawet wykazać w przekonaniu niemożno- | bie tłamaczenia zjawisk 


praw Przyrodzonych świata jeszcze na niepewniej- | ści, ani nikt z myślicieli, jakkolwiek mnoga liczba | byłby bardzo pożyteczny, 


y |osób iwyradzać: potwory dyspotyzmy, © 


eH 


Jutro wytòozy się proces pana Prevost Paradol 
w sądzie polioyi i poprawozej. 

Umarł admi ercsval Deschenes jeden z o- 
ficerów, który się znajdował w bitwie pod Tra- 
falgar. 


Paryż 15 czerwca. 
B. Dzień wozorajszy był przeznaczony na obję- 

cie urzędowe Sabaudyi i Nicei w imieniu Cesarza 
Francuzów. Akt ten dopełniony został na miejscu 
w formie nie wątpiemy że nejuroczystszój , bo i 
Paryż i cała Franoya powołane rządową inicya- 
tywą, święciły wozoraj rozszerzenie granic Fran- 
oyi a głównie podobno wyjątkowy niepraktyko- 
wany sposób, jakim się nowe prowincye do da- 
wnćj oałości przyłączyły. Wszystkie organa pu- 
bliczne z wyjątkiem jednak rojalistowskich, zwrów 
oiły uwagę na ten szczególny objaw nowój idei i 
wyciągnęły z niego pomyślną dla po 
wróżbę. Legitymistyczne lub orleańskie pisma 
w szczupłój swojćj liczbie znalazły się wszakże 
w drażliwóm położeniu; niepodobna nie śpiewać 
u na cześć polityki napoleońskićj, lub bro- 
nić zasad wprost rzeciwnych ich racyi bytu, s 
niepodobna też także nie cieszyć się z wielkości 
wspólnćj matki ojczyzny. Przeksztusiły więc nie 
szczere oznaki radości z powodu przyłączenia, któ- 
re mię jóst zaborem jak powiedział w raporcie do 
Cesarza P Thonyanel ale rękojmia i zwróciły mo- 
dły swoje do nieba ażeby natchnęło Cesarza i 
przyspieśzyło ukoronowanie gmachu przez nada- 
nie rozleglejszych swobód Francyi. Wiemy 00 
znaczą w ustach tych panów tkliwe za swobodami 
westchnienia. Jedni ich dawnićj nie cierpieli, dru- 
dzy nadażyli. To też Francya nie da się zładzić, 
i Prsdzdj usłacha głosów które tak jak „Siècle, 0- 
pinion Ne itd. w przyłączeniu Sabaudyi wi- 
dzą początek nowój ery, tryumf wielkićj idei, niż 
tych którzy śmią jeszcze pod obeonóm panowa- 
niem wznawiać wypróbowanćj nicości pa maa 
ZE tot chacun chez soi. 

i. Wsi więc wozoraj dzień cały poświęcił rado- 

jeszóze wszyscy się pytali, bo wszy- 


sy j tnie czar: Vraa aey traf sprawdzali 

o Tay Cesarz potrzebuje pogody, ze razy 
sa ją niebo użyczą. Lud widzi w tym niezaprzę- 
ozo objawie dowód pomyślnój gwiazdy mo- 


Lasek: W rzeczy saméj 12 i 13go mieliśmy cią- 
głe decztki | i zimno. Słowem nieznośna tempera- 
tura. Wozoraj o z - pk rec mami inwalidów 
grzmotem wystrzałów budziży część miasta, jesz- 
cze było niebo pochmurne. Powoli słońce okay, 
w poładnie był upał a wieczór i noo nadzwyczaj 
przyjemne. O 108 odśpiewano Te Deum w kate- 
faya! Soroa kardynał arcybiskup otoczony 
bardzo liczną asystencys. Kościół był napełniocy 
władzami urzędowemi jako też cisnącą się publi- 
oznością. Na zewnątrz wojsko tworzyło przecięgły 
szpaler, lud tłamnie zalegał place i ulice pobo- 
czne. Na wszystkich głównych ulicach Paryża, ną 
wszystkich gmachach publicznych powiewały flagi 
często obu narodów francuska i sardyńska zawsze 
francuska. Lada woziwoda musiał mieć wózek 
strojny w chorągiewkę. Trójkolorowość biła w o- 
ozy wszędzie. Wyłączai Lg horęgwi wszel- 
kiego rozmiaru obfity plon zebrali pierwszćj 
z poładnia przybyli Cesarstwo z Fontainebleau 
do dworca kolei pier lyońskićj i udali się wy- 
brzeżami do pałacu Tuileryów. Cesarstwo oboje 
a IZA TTP TED Pu EK TRN sami, w drugim ozterokonnym powozie 
Kw a 

i pojedynczości w sposo- 
iejowychi j jego pomysł 
gdyby nie jednostronne 
zopatrywanie się ze stanowiska fizyka. Bo cóż 
prawdziwszego jak wykazać, że jak cała przyroda 
ulega pewnym prawom stałymi i niezmiesnym wśród 
jój życia nieustrojowego roślinnego i zwierzęcego, 
w. jak przyrody powszechne trwanie pojedynczych 
jestestw powstawaniem i znikaniem się utrzymuje; 
zo ruch ten zmienn ża zawsze niezmienną 
istotę i jeden plan, pomysł, rolę, ideę (Stwórcy), 
że tak i spÓłeczność człowieka jako spółeczność, 
osób w, którzy powstali wraz z ciałem, rodza. 
jem— a przeto przez ciało, i rodzaj Spółeczność 
zł objawić winni — że ta £ ółeczność osób-du- 
W W rodzsju także nieodmiennym prawom i 
jednój i“ tój samój idei musi uledz idei i woli 


twórcy, 

To spółeczeństwo jednakowo może: na mocy 

wolności lub niedostatecznćj wiedzy pojed: key 
cień- 


stwa, ści, rozboju i oszukaństwa, itd. — je- 
daakowóż całość ulsgać musi idei bożćj, albo przez 


siłach rzutu i rozkładu rozumować, jeśli te słowś ltę ideg „będzis zniszozony pojedynczy człowiek, 


bardzićj ząciemniają dzieje spółeczeństwą i dzieja 


naród, jego instytucya, jego spółeczeństwo (ci- 


ozłowie a, aniżeli je podnoszą do jasności wiedzy | vitas). A tę ideę zamiast nazwać siłą rozkładu, lepićj 


umiojętnej, 


wyrazić przez miłość, mądrość, praca poświęcenie—— 


O ile zka i pojęć się dal pan Supińsk!, po- |jedaóm słowem, jeedno bractwo chrześciańszie, 
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jechała W. księżna Marya rosyjska z dwoma mło- 
dymi syaami swemi. Nie wspominają dzienniki o 
jéj małżonku którego jednak widziałem na placa 
Marsowym w świcie Cssarza. Cosarzewicz następ- 
ca tronu nie był cbsony, obawiano się zbytniego 
dla dziecka znużenia. O w pół do drugićj siadł 
C:sarz na koń w Tuilerysch i w licznym orsza- 
ku udał się na plic Marsowy, Tam uszykowane 
czekały masy zbrojne. Gwardya narodowa w zu- 
pełnym komplecie pierwszy raz od wstąpienia na 
tron Csssrza Napolsona przed nim występująca. 
Korpus gwardyi cesarskićj złożony z tych puł- 
ków które załogę w Paryżu stoją; trzy dywizye 
piechoty tskże stanowiące garnizonowy kontyn- 
gens, między niemi dywizya Bazaine w stroju o- 
bozowym świeżo z Włoch przybyła. Z kawaloryi 
były: gwardya narodowa konna, guidy i strzelcy 
gwardyi, przytóm sześć pułków strzelców kon- 
nych i dragonów. Cały tea zbiór wyniósł prze- 
szło 8ied m lzios'ąt tysięcy ludzi. 

Pa>liszaości było pevnie osiem razy tyle. Kto 
nie przybył na plao marsowy około dwunastćj i 
nie odważył się znosić słonecznego skwaru przez 
godzin kilka, rdla widzenia ściśniętych kolumn i 
wislkićj masy koni, ten musiał korzystać z przę- 
strzeni bardzo oddalonćj od głównego punktu i 
tam dopióco przypatry wać się powracającym w ró- 
żnych kieranzach oddzisłom. Na polsch elicej- 
skich nie było przestrzeni, w ogrodzie tulsryj- 
skim ciasno, na placu de la Concorde ciżba, a 
coraz daléj to coraz tłumnićj.. Szczęśliwy, kto 
z okien szkoły wojstowój mógł przypatrzyć się 
orszakowi Cssarza i wyreź iiejszym obrotom wojst. 
Uprzejmy znajomy nastręczył mi tę sposobność. 
O godzinie dragićj ujrzeliśmy na moście Jans ja- 
śniejący blaskiem kirysów i chełmów oddział stu- 
gwardzistów, W téj chwili rzut oka na plao mar- 
sowy. był zarhwycający. Wojska broń wzięły na 
ramie. Dobosze uderzyły w bębny, muzyki zagra- 
ły hyma narodowy. Orszak cesarski był bardzo 
liczny, składał się z mnóstwa cfi jerów oudzoziem- 
skich i z wielkiej liczby dobrowolnie przyłącza- 
jących się jenerałów którzy kəmənd niemieli, przy- 
tém osły skład wojskowego dworu cesarskiego. 
Tut obok Cesarza jechsł Książę Napoleon, a co- 
kolwiek w. tyle za.niemi hr. Strogonów mąż ks. 
Lsuchtenbergskićj. Cesarzowa jechała w poczwór- 
nym powozie zaraz za orszakiem cesarskim, ma- 
jąc obok siebie W. Ks. Maryę rosyjską. (Monitor 
ten jej tytuł daje, a zwie księżną Lieuchtenbsrskę). 
Na przodzie dwóch chłopczyków w stroją chło- 

ów moskiewskich, młodych synów W. ka sig 
órym Cssarz Mikołaj nadał tytuł Romanowskich. 

Defilada odbyła się: piechota w kolumnach. dy- 
wizyonami, artylerya półbatalionami, kawalerya 
szwadronami. A. że piechota defilowała krokiem 
zwyczajnym a kawalerya kłusem, przeto o godzi- 
nie 5$i już or 


fee, g zi. 
musiał przez ny aE SULARA 


Wszędzie okrzyki radości świadozyły o zapale. 
Gwardya narodowa, która wszędzie ozoło trey- 
mała, niepospolicie odznaczyła się w.ozaskach 
swego dla monarchy uczucia. 

Wieczorem w teatrach odśpiewano . stósowne 
kantaty i miasto do późna w noo rzęsisto zostało 
oświetlone. Grmachy publiczne rząd oświeca. Pry- 
watnym nikt nie może we Francyi narzucić obo- 
wiązku oświetlenia—nie jest to w. zwyczaju. Dla 
tego też manifestacye illuminacyjne mają cechę 
szczerości i są wskazówką opinii narodu. Wozo- 
raj nie było domn prywatnego arcy) 19; nieo- 
świeconego. Na przedmieściu nawet S. Germain, 
właściciele pałaców (hotelów) niemogli się uwol- 
nić od wystawienia na ulicę nieszczęsnych kagań- 
ców. Wnętrza budowli zawsze zamknięte i za- 
zdrośnie przed okiem ogółu strzeżone, i tą razą 
Sprzeczne z narodem mieściły uozucia. i 

Przeciwnie, na przedmieściu Sgo Antoniego, 
w stronach przez lud zamieszkałych, od piwnicy 


do poddasza jaśniały lampiony kolorowe, kagań-- 


ce lub nawet skromue łojówki. Wdowia świeczka 
bardzo włądnój Francyi przydatna i miła. 

zié Cesarz opuszcza Paryż udająą się do Ba- 
den, na spotkanie z Księciem Rejentem pruskim, 
królami bawarskim i wirtemberskim, W. Książę- 
tami badeńskim i heskim. Na zewnątrz Franoyi 


To się też w dziejąch pojawia przed epoką chrze- 
ściańską , upada ideą boża aż do cezarów, odtąd 
cezary widocznie Słąbna narody w pojedynozości 
iw calosci przema8g%ją, poczynają ustępywać ka- 
sty uprzywilejowane» bąć w kierunku ducha, bąć 
w kieiunku społecznym; ustają niewolnictwo, pań- 
szczyzna, feudalizmo, £A00ry — g narody poczyna- 
ję między sobą czuć potrzeby oddania i szanowa- 
nia 090 komu należy, USt8)4 instytuoye wyłączne, 
bąć dynastyi, bąć hiersrchii jako Indzkiego spo- 
łeczeństwa, poczyna się 00 TaZ widnięć, a wśród 
przybywającćj widni, poznaje badącz myśliciel 
wpływ chrześcianizmu Chrystusa — otóż po co 
szukać w fizyce szozupłej prawa BTawitącyj, sko- 
ro w ewanielii dla myślącego i dobrze oświecone- 
go. człowieka jest siła grawitacy! 100980 rodzaju, 
To też zdaje się pan Supiński niemyślał woale za- 
Stosować rzeczywistej grawitacyi do SpOseOteńgtwą 
ludzkiego, lecz przez podobieństwo 0ZUJ$0 i po. 
znsjąc, że w spółeczeństwie idea boża i WOl8 prze 
waia i waży ostatecznie losy jéj jak grawitaCyA gs- 

ruje nad ruchem przyrody całój, więo niewyPeł- 
niwszy prawdziwą treścią tych ogólnych pojęć: 8i- 


ła rozkład i rzut, zostawił formę w którą umieścił | wiarę w tajemniczą władzę i istnienie Boga albo |wał nad przyrodą i człowieziem, 
swoje popularnym stylem wyłożone uwagi i zesta- | DOgów, wiara poezyę i ustawy — mówiąc jak 


w013. 


Pszebieżawszy w Cztórech piozwszych oddzin- |$0 84m stworzył gobie, 


łach swej rozprawy: Postscie świata, praprawo, |Się nið moto, wiara przeszła w ustawy, 


tłómaczony, i sądząc po tonie dzienników zagra- 
nicznych, niemałe zrobi wrażenie. W Paryżu prze- 
ciwnie opinia spokojnie patrzy na staranie na- 
czelnika rząda, usiłującego zjednywać sobie przy- 
ochylaość rządzących. Podróż do Lyonu jsk i po- 
dróż do Baden, zapewne ża daje powód do roz- 
maitych domysłów. Skwapliwi tworzyciele przy- 
mierz politycznych, podobni nieco do swstów nieu- 
stannie zajętych kojarzeniem małżeństw, kują już 
projskta to ligi r?ńskiéj, to przymierza franko- 
rosyjsko - pruskiego. Trzeźwiejsi, a szczególnićj 
głębsi badacze rzeczy, uważaliby w obeonóm po- 
łożenia Europy, przymierza dawnym trybem za- 
wierane za niepodobae. Nieprzesądzając możnoś ii 
porozumienia między władcami, przeczę wszelkim 
podobieństwom układów 2 priori. Kto panowanie 
Napoleona IIIg0 i jego politykę mierzy okie 
przeszłości, tea zawsze chybia rozmiaru. Miałom 
sposobność jut kilka razy w tym piśmie zwrócić 
uwagę Ózytelnikow na różnicę radykaluą między 
polityką stryja 8 polityką syaowoa. Obstaję wię- 
oćj niż kiedykolwiek prry tém. odznaczeniu dla 
tego, ża wszystko ao się dzieje słuszność twier- 
dzenia mego dowodzi. Napoleon III nie pragnie 
wojay i nielubi jej, Dla Nspoleona IIIgo wojna 
jest ostatecznym argamsntem, w chwili kiedy 
przedstawienia niepomogą. W Baden Cesarz chca 
uspokoić obawy Niemiec i znisz'zyć namiętność. 
Dla Cesarza Francuzów przedewszystkióm niezbę- 
dną jes: rze0z4, dać wa Włoszech oras rozwinię 
cia się wypadXom, a na wewnątrz przeprowadzić 
reformę oelaą I następstwa traktatu handlowego 
z Anglią dla spojenia iateresów matezyalaych 
dwóch narodów. 

P. Thouvenel ozdobiony został wielką wstęgą 
legii honorowej. 


Paryż 15 ozerwoa. 

E. Napoleon III w polityce jest strategikiem, 
który śmisłoŚcią planów, zręcznością nagłych ru- 
chów zadziwia, wikłą przeciwników układy, i do 
oiągłój zmusza !ch czujności. Do cela obranego 
nieprzedriera Się na przebój, lecz z wytrwałośsię 
zamiaru ł40z41 ostrożność z umiarkowaniem mnis- 
ma że często dłutsza droga bywa bezpieczniej szą, 
a więć krótszą się staje. Umie więc wstrzymać 
się i cofaęó, umie na chwilę zboczyć x wytknię- 
tego przed sobą gościńsa. „W pomysłach i posta- 
nowieniach jago, zwroty najmniój przewidywane, 
są do przewidzenia, lecz któż potrafi w dniu bie- 
żącym być paz jogo czynów dnia jutrzej- 
szego. Kiedy po odzyskania naturalaych granic 
Franvyi od południa, zwrówiły się wejrzenia ku 
Rsnowi, z tój strony Ranu z niejaką nadrieją, 
z tamtój z troskliwością, kiedy przeczucie nowych 
przyłączeń i tu i tam upowszechniło Gięcie różne 
a E SBS RZY armię 
niemieckie, Cs8%rz uznał potrzebę zaspokojenia 
umysłów a więc jawnego okazania pokojowego 
usposobienia. Zaledwie przebrzmiał był głos try- 
buny berlińskićj grożącćj upomnieniem się o Al- 
zacyę i Lotaryngię, zaledwie rozległy się słowa 
Księcia Rsjenta w Saarbriok wyzzeczone, i zapo- 
wniające do ostatnićj kropli krwi obronę każdój 
piędzi ziemi niemieckićj, Cesarz objawił chęć po- 
rozumienia się wzajemnego z gabinetem borliń. 
skim, i ustnego rozmówienią się Księciem Rojen- 
tem. Ażeby w tea sposób odpo wiedzieć na podej- 
rzenia i pogróżki trzeba nietylko byó umiarko- 
wanym, trzeba jeszcze być bardzo silaym. Oświad- 
ozenie Cssarakie niemogło znaleść złego przyjęcia, 
i ostatnich dni majs zgodzono się na zjazd w B1- 
denie. Zaraz więc ukazała się pokojowa nota Mo- 
nilora, która byłą zwins'unką nowego zwrotu w 
polityce. Zjazd wio badeński, na którym obecni 
będą książęta południowych Niamiso jest wypad- 
kiem mającym polityczne znacznie. Oznącza on 
pokój na zachodzie aż do przyszłćój wisay — 
oznacza chęć Cesarza zgłębienia stanu istotnego 
rzeczy w Niemozech i zamiarów Pruskich. Chęć 
spróbowania czyli w polityce ogólnój, w sprawie 
wchodnićj niemożnaby z gabinetam berlińskim .do- 
prowadzić „porozumienia do tego stopnia, doja- 
kiego. doszło się z petersburgskim. Jeżeliby Prusy 


siłę rozkładu w -powszechności i siłę rzutu w po- 
wszechności, przechodzi do zastosowania tych po- 
jęć do ozłowieka w szozególs i spółeczeństwa, wy- 
kazuje jak siła rzutu górujo dŁagi ozas nad siłą roz- 
kładu: w spółeczeństwie, lecz i 
roztładu w spółeczeństwie ludzkiem, w dokończe- 
nia rokapituluja swoja rozumowanię, 

Chociaż autor nie jest ścisły w swój 
to na wstępie sam wyznaje, jednak zrozumieć go 
można. 

Siła rozkłada co się tyczy spółecząństwa jest to 
wedłag niego prawo przyrodzone niszczyć 


| CZAS 2 Środy 20 Czerwca 41860. 
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krok ten Cesarza Francurów rozmaicie będzie 


wyktyśla pojawy |jedynozych ladzi nadają oo raz opaczniejszy 


| 


nigokazały się skłonnemi do odważenia się na po- 
Pieranie stanowczych zmian politycznych w 
szy Niemieckićj, Cesarz zapewne bądrie się sta- 
rał je zaspokoić co do przypisywanych sobie wi- 
doków sięgających granicy reńskićj — jeżeliby zaś 
w Sprawie zjednoczenia Niemiec dała się odgad- 
nąć konieczność w jakićj się rząd pruski zndajduje 
poddania się kierunkowi opinii liberalnćj w Niem- 
ozech, QCsgarz moż nigokazałby mu się przeci- 
wnym, pod warunkami Które uzna za konieczne. 
W potoeznćj rozmowie w Fontainebleau rzekł on 
„kwesty Rsnu, nie jest kwestyą Alp, o tyle tylko 
mogłaby się stać do nićj po bn, o ilsby za Ro- 
nem zaszły wypądki podobne do tych które się 
18 Alpami rozwinęły*, to jest gdyby miało na- 
stąpić Zjednoczenie w jedną oxłość, rozdzielonych 
ozęści. — Dziś rano wyjechał Cessrz do Bidena 
stanie tam o 8néj wieozorom, zabawi przez so- 
botę i ERE, — w poniedziałek przybędzie wprost 
do Fontaińeblóny, Osiarzowa tam wróciła wszó- 
raj, po uxońozonym przeglądzie gwardyi narodo- 
wój i wojska odbytym z powoda wozorajszego 
obchodu połączenia Sabsudyi. Od dni kilkunastu 
niewidziana j480A pog dą sprzyjała wapaniałéj uro- 
orystotoi wojskowéj. Ulica któremi Casarz z orsza- 
kiem rzejoždzał napełaiły się tłamem ciekawych. 
Lad i wojsko w:tało głośne i okrzykami nabywcę 
granis alpejskich. — Niąbyło jadnak tego zapału 
i uniesień, jakim. się W roku zeszłym odznaczył 
wyjazd do Włoch — a teraz bytność Cesarska w 

ugdunie. Twierdzą że w kilku miejscach z po- 
śród tłamu wzniósł się okrzyk „do Renu! do Re- 
nul“, Do Rmu i za Rm udaje się dziś Cesarz, 
ale w tój chwili na to aby przyjazną dłoń podać. 
Cesarzowa przybyła na pole Marsowe w otwar- 
tym pojeźlzie, wraz z Wielką Księtną Maryą, 
i dwoma jéj- synkami. Jeden z nich był w stroju 
moskiewskim, w jaki rosyanis nawet zagranicą 
zwykli teraz przybierać dzieci swoje. Ubiór ten 
ściągał na siebie uwagę publiczności; Widze bla- 
zowi dopytywali się jakiego wschodniego narodu 
był strojem. We wtorek d. 12gə bm. przybył do 
Paryża z Neapola komandor de Martino, i tegóż 
dnia jeszoze otrzymał w Fontiaeblesu posłucha- 
nie u Cesarza. Jedzie on i do Loadyau, lecz ła- 
two domyślać się jakiego u lorda Palmerstona 
przyjącia dozna, wnoszęo z odpowisdzi jsg0 ons- 
gdaj w parlamencie udzielonój na zapytanie o spra- 
wę neapolitańską. Nienależy mniemać aby od rzą- 
da francuskiego pomyślniejsze oświadozenie uzy- 
skał. Constitutionnel nazwsł wczoraj wszelkie ustą- 
pienia króla zbyt późnemi (tardiva), straszne dg- 
nasty Barboaów słowo już zapóźno, da się może 
wkrótce i w Neapolu słyszeć. Noma broszura p. 
Abosut jutro ma się ukazać, tytuł jój: La Prusse 
et Napoleon III. Druga jéj część zwięź!e, jasno 
i dokładnie przedstawia sprawę policyi Poznań- 


sziój, którą wywołała i wykryła interpel : 
Niegolewskiego — pietwiłek zań część jed SA p: 


ozna, objawiająca żywe dla Niemiec współozucie, 
nawet w jedao państwo zjednoczonych. Napisana 
jest z dowcipem, i z zręcznością właściwą suto- 


Kraków 19 czerwa. W dniu dzisiejszym o 
godzinie 106j rano rozpoczęły się walne posiedze- 
nia członków Towarzystwa wzajsmnego ubszpie- 
czenia od ognia. Wiadomo czytelnikom, że ma 
przeszłych posiedzeniach Towarzystwa Ogaiowego 
odbytych w pierwszych daiach marca r. b., Zgro- 
madzenie Ogólae przedyskutowawszy zasady ma- 
jące słażyć za podstawę przy  skraśloaiu a raczćj 
poprawieniu Ustawy Towarzystwa, wybrało Komi- 
syę statutową, która wedłag tych zasad miała u- 
łożyć projekt ustawy. Przypomnieć ta należy, że 
wówczas jedną tylko zasadę, to jest tak zwaną so- 
lidarność a raczej wzajemność, Zgromadzenia orze- 
kło stanowczą uchwałą, ściśle zasadę tę okre- 
ślając; względem zaś innych zasad rozprawy i wota 
Zgromadzenia miały być tylko wskazówkami dla 
Komisyi statatowój, od których odstąpić jej było 
wolno, tłamacząc jadnak powody odstąpienia. Otóż 
według tój uchwały i wskazówek, Komisya stata- 
towa skreśliła, jak wiemy, projekt ustawy, 103 
artykuły zawierający, pracując 


i obowiązki, lecz ponie waż skupiało się to tak po- 
wstałe spółeczeństwo około staroów, rady, później 
około człowieka wyścigającego Swoją siłą rzuta 
innych wszystkich, przeto to wyścigi siły rzuta po- 
io- 
runek społeczeństwu względem spółeczeństwą przy- 
rodzonego ak do oszarów Rzymu —to wypączanie 


mowie jak | doznaje w ohrześciaństwie przez Siłę rozkłada oio- 


sów śmiertelnych, a choiaż pochody narodów, krzy- 
towe wojny, odszozepieństwa i rewolącyę, tę wstrzą- 
śnienia spółeszeństwa przez siłę rozkładu, walozą 


siłę | przeciw sile rzuta rzymskiego. Spółsczaństwa , je- 


rzutu dla korzyści ogóła, dla utrzymania społe- |dnak ono jeszoze się utrzymuje tui owdzie w Eu- 


ozeństwa przyrodzonego, Zatem Miszozyg pozyty- | ropie, 
wna nadane instytucye. To prawo w chrześciań- |i wiara. 


stwie, ma swoją pomoc widocznę Przez dzieje. — 


gdy na wschodzie jesz0:8 występują trwoga 


n 1 z Przącież Ameryka i Europa aa pracy i wisdzy 
Siła rzutu jest to drielaość osobista ŻOR wyrabia przyrodzone społe )zeństwg dośwz fó ku 
człowieka, lecz dzielność nietylko jego ducha, ale |kosmopolityzmowi objawia się, narodowości sta- 


ijego natury zatem roślinności i zwierzęcości jego. |bną, wi dnieją — siła rozkłada, zatem przyrodzo- 
Kabi domyśla się, że społeczeństwo pierwotne | ne p ioaea poczyna się ustalaó, Xu walka 


wywołała trwoga, niby bojasźń, przestrąch 
z uszanowaniem potęgi Bożej, którę rozpoznawać 
zaczynał, trwoga ta, wyraża się AUtOF wywołała 


on, żę gdyby nawet Boga niebyło, człowiek. 


wraz |z siłą rzutu nigdy się nie ma zakońgzyć, 


Otóż rdzeń tój pracy. 
Nim autor wstępił na „pole dziejowe rozumo- 
wykazując dzia- 


Proud- |łanie dwojga sił przypuszczonych, wiele uwag wy- 
) s0 by | szukanych szozególnis w rozdziale: „postacie świata” 
o bez tój wiary obstęć |mało znajomości ścisłaj w fizyologii, chsmii i ans- 
W prawa |tomii, mało w psychologii a najmniej w zdrowej. 


Rze- |k 


„W sposób który 
w właściwym czasie przedstawiliśmy; o tym zaś 


O nn A 


projekcie ustawy podaliśmy już kilkanaście arty- 
ułów i listów. 

Teraz zwołanem zostało Ogólne Zgromadzenie 
członków zawięzującego się Towarzystwa Ognio- 
wego, aby ten projekt ustawy przez Komisyę od 
parę miesięcy drukiem ogłostony, roztrząsnąć, 
poprawić, jeśli w czóm potrzebę poprawy uzna, 
i ostatecznie zatwierdzić, a zarazem wybrać 
osoby do władz Towarzystwa naznaczonych tę za- 
twierdzoną ustawą, jeżeli inne przeszkody nie sta- 
ną temu na zawadzie. 

Posiedzenie zwołał tymczasowy Komitet Towa- 
rzystwa, wybrany przez pierwotnych założycieli, a 
będący wykonawczą władzą Towarzystwa, dopóki 
toż ostatecznie się nie ukonstytuje, gdy Komisya 
statutowa jest niejako delegacją prawodawecżćj 
władzy Towarzystwa. W imieniu tegoż tymczaso- 
wego Komitetu, złożonego, jak wiadomo, z pp. 
Franoiszka Trzecieskiego, Henryka hr. Wodzickie- 
go i Karolą bar. Larysza, otworzył posiedzenie 
krótką przemową Henryk hr. Wodzicki, wskarując 
Zgromadzeniu powyższy cel posiedzeń i wzywając 
je do obrania prezesa i wice-prezess, mających 
przewodniczyć w obradach; 'nakoniec przedstawił 
komisarza rządowego, p. Niesiołowskiego, mające- 
go z ramienia Riąda być przytomnym na posie: 
dzeniach. 

Wówcżas Zgromadzenie przez aklamacyę posta- 
nowiło, aby te same osoby które na przeszłych po- 
siedzeniach w.marcu obradom. przewodniczyły i 
teraz krzesła prezesa i wice-prezesa zajęły, a mia- 
nowicie pówołało p. Lsona Gołaszewskiego na pre- 
zesa, a Henryka hr. Wodzickiego na wice-prezesa. 

Prezes p. Gołaszewski podziękowawszy Zgroma- 
dzeniu za zaufanie w nim położone, przedstawił 
w krótkiej przemowie, że zawsze a szczególnie dzi- 
siaj jedność, zgoda, łączenie się jest powinno- 
ścią każdego obywatela, że tylko tą jednością i wza- 
jemną pomocą utrzymać się mogą przy własności 
ziemi rodzinoćj; przypomniał że cała moralna wa- 
iność Towarzystwa opiera się tój na jedności i pomo- 
cyi wzajemnój uświęconćj przyjęciem przez nie za- 
sady wzajemności. Następnie Prazes przystąpił 
|do ukonstytuowania bióra, wzywając na asesorów : 
p. !Erazma Niedzielskiego i p. Dzwonkowskiego, 
a na sekretarzy pp. Stanisława Koźmiana i Wła- 
dysława Koziobrodzkiego, gdyż wezwany poprze- 
daio p. Biesiadacki, adwokat krajowy, wymówił się, 
że obowiązek jego miepozwala mu być obecnym 
ciągle na posiedzeniach. 

Po ukonstytuowaniu bióra, Prezes przedstawia, 
iż majprzód należy dopełnić uchwały przeszłego 
Zgromadzenia względem podpisania i wręczenia p. 
Franciszkowi Trzecieskiemu podziękowania, iż do- 
brze zasłużył się obywatelstwa popierając stale 
przez lat 25 myśl utworzenia Towarzystwa wia- 
jemżego zzo gdeoguia. PRAC í 

o tych przedwstępnych czynnościach p. Sroczyń- 
ski składa, na biórzo prozydyalnem wniosek, przez 
kilkunastu członków poparty, aby. Zgromadzonio 
przyjęło i zatwierdziło ryczałtowo bez rozpraw, pro- 
jekt ustawy przez komisyę statatową wypracowa- 
ny. Po odczytaniu wniosku tego, przemawiają prze- 
ciw niemu pp. Rutowski, Stanisław Mieroszewski, 
Franciszek Trzecieski, Zbystewski, Chwalibóg, żą- 
dając, aby projekt ustawy poddany został pod dy- 
skusyę, i każdy z nich podaje sposób, w jaki dyska- 
sya ta ma być prowadzoną i poprawki czynione. 
W imieniu komisyi statutowej przemawia Adam 
hr. Potocki: komisya jest również przeciw wniosko - 
wi p. Sroczyńsk'ego i przedstawia, aby Zgromadza- 
nie nie zatwierdrało ryczattowo jój pracy, tj. pro- 
jekta ustawy, lecz rechciało go wprzód roztrząsnąć 
i zbadać. Po krótkiem przemówienia wnioskoda v- 
cy p. Sroczyńskiego, zamyka Prezes rozprawy nsd 
jego wnioskiem i poddaje go pod wotowanie; 
wskutka czego wniosek ten większością głosów 
odrzucony, upada, a Zgromadzenie postanawia 
roztrząsnąć bc ustawy i przyjmować paragrafy 
jego pojedyńczo. 

Jeden z Komisyi statutowój p. Karol Rogawski 
zaczyna odczytywać kolejno Paragrafy statutu. Pier- 
wsze cztery paragrafy przyjęte zostają większością, 
po krótkićj nad pierwszym i drugim dyskusyi. Lecz 
nad paragrafem Htym, mocą którego Towarzystwo 
ubezpieczeń rozciągnięte ma być od razu do 


R 


spokulscyi metafizycznej, którą zastanawia się nad 
istotą wszech istot, rAdzej trzęch istot: Boga, natu- 
ry, ducha, oazat Ww dzieje Siły rzuta u człowieka i 
gdziekolwiek mów! 0 Istnięqiu początka Boga lab 
o du hu. l 

Jednak są piękne Uwag! wysśród tago rozumo- 
wania postyczma * PTaydzige, gdcie mówi o ro 
zwoju ozłowiek* M$ż)zzyzny i kobiety, A niektóre 
zastywienia bREÓZ0 trafng nap>tyzamy w dciala 
dziejowym, Który zg swszystkiego najwięcaj mi 
wartosi i zasługuje być ozytany a. 

Jakaż jadonżże konklazga? Oto jądeo ostat- 
ozna, ozyli 0WOO tój siły rozkładu, ma być znia- 
sienio trwog!! ślopsj wiary poszyji ustaw aada- 
nych sztu02nIA, nątomias: praos i wiedza i z niej 
spółeczeńst YO przyrydzona, 

Może to DJS wszyątko, žo K'odyś samym roza- 
mem i księżkOwą u mieją:nością bądzi» się rządziła 
społocznośĆ ludzza, że nikt niebędzie w nia wie- 
rzył i aniele się bał, ale my już tezo niedocze- 
kamy, w:el A i niswielka szkoda, ba to żyjis baz 
wiary ! POSzyj, jąkie 
tak mile się do nas 
downa Ikaria! 


nam sutor obiesuja, zapełaie 
wdzięczy, jak Falanster i cu< 
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List pochwalny, za maciorkę (z Rudki) Rambou- 
illet, hr. Osoliński, 

za barana Nr. 2 (Rambonille t) p. 
Wołowski. 

» za maciorkę Nr. 3, p. Górski. 
List pochwalny za 2 sztuki, P. Macie- 
jowski.« 


po AHMAD 
«Tygodnika Gosp. - Roln. - Krakowskiego 


uderzy wszystkiemi siłami na Mesynę, 
jąwszy, jak mniemamy, 
stanowisko 


miast, zawięzuje się dłuższa dyskusya. Wszyscy zga- 
dzają się na zasadę przypuszczenia miąst do Tową. 
rzystwa Ubezpieczeń, lecz jedni żądają, iżby prawi. 
dło to przyjęte w zasadzie, zawiesić w wykona- 
niu na rok, dopóki Towarzystwo się nie wzmocni, 
obawiając się, aby pożar jakiego znacznego mią- 
sta nie zadało zawięzującemu się dopiero To- 
warzystwu śmiertelnego ciosu; iani chcą zatwier. 
dzenia wprost 5go paragrafa statutów i natychmią. 
stowego przyjęcia miast do Towarzystwa. Po zam. 
knięcia dyskusyi nad tym przedmiotem, Prezes wzy- 
wa do wotowania i Zgromadzenie ogromną więk- 
szością $ 5ty przyjmuje. Następne paragrafy aż 


aby obserwo- 
w razie 


Oddział trzody A Dea 
To mniemanie nasze co żołoisrzy spełnionych. Nie mamy żadnćj wiadomo- 
ści co się dzieje w Palarmie, tutaj zaś obawiamy 
rabunków i podpalań 
przez wojska królewskie, i dlą tego na wszelki 
przypadek przysposabiamy wodę do gaszenia ognia.* 


Wyszedł Numer 21 
i zawiera: 

1) Sprawozdanie z posiedzeń (©. d.) — 2) Zasady leśnictwa 
3) „Rozmaitości. —4) Wiadom. hanplowe. 


0 wy- 
z Go- 


do 9go przyjęte są po kilku uwagach, przez człon- 
ków stawianych; a mianowicie p. Gniewosz przed- 
stawia, iż w rozdziale pierwszym, obejmującym u- 
stawy zasadnicze, winna była być wyrażoną i o- 
kreśloną dobitnie zasada wzajemności, tak 
jak ją przeszłe Zgromadzenie uchwaliło, która | 
wprawdzie w statutach jest przeprowadzoną, lecz 
między zasadniczemi prawidłami nie jest zredago- 
waną wyraźnie. Po przyjęciu 10go paragrafa, posie- 
dzenie odroczonóm zostało do wieczora na godzi- 


nę 9tą, 


Wiedeń 18 czerwca. W podwydziałach budże- 
towych Rady państwa naradzają się oddzielnie nad 
budżetami każdego ministerstwa. Jak mówi Oestr. 
Zig, ogół wydatków administracji cywilnej ma zS 
nosić 102 do 103 milionów złe; siła zbrojna 
mil., do czego dodać należy około 8 = w 
wpływów bezpośrednich skarbu wojskoweg?. Maj 
środę ma się odbyć znów posiedzenie pełnej a y} 
na którem na miejsce br. Barkoczego inny Członek 
Rady wybranym będzie do komitetu hipotecznego. 
Zapewne we czwartek będą się toczyć obrady nad 
postępowaniem pojednawczem w upadłościach han- 
dlowych. s 

5 W tych czasach krążyły pogłoski e zmianie 
prawa o lichwie. Jedne z tych pogłosek utrzymy- 
wały, że maximum stopy procentowej naznaczone 
będzie na kilkoletni przeciąg crasu, inne że maxi- 
mum to obowiązywać będzie każdy akt pożyczki 
przez ciąg jój trwania, a nakoniec, że mc u- 
chyloną bedzie wszelka z góry naznaczona s sg 
procentowa, zostawiając pod tym względem Pi 
wolność i współzawodnictwo. a tylko w przypad- 
kach niezastrzeżenia wysokości procenta, takowy 
naznaczany będzie według stałej normy. 

— Słychać, że obie Austrye, wyższa i niższa ma- 
ją być administracyjnie „połączone pod jednem na- 
miestnictwem w Wiedniu. W Linzu urzędować tyl- 
ko będzie starosta krajowy. Wszystkie inne wła- 
dze krajowe wyższćj Austryi, jak np. dyrekcya bu- 
downictwa, izba obrachunkowa itp. mają być znie- 
sione. a 
— W moc rozporządzenia Ministeryum spraw 
wewnętrznych, wszystkie stowarzyszenia prywatne, 
które'przed członkami swemi winny składać rachun- 


„Możnaby pisać całe tomy © czynach wandali- 
zmu i barharzyństwą spełnionych przez wojska kró- 
gdyż każda z kilkuset ruin 


o nich pisać, tak brzmią nie- 
Srczególnićj w dzielnicy miasta 
na prawo i lewo pałacu królewskiego, zamieszka. 
łój przez Klasy uboższe i ozdobionój wielu kląszto- 
rami, można się o tych okropnych zdarzeniach na- 
ocznie przekonać, Tutaj do koła widać czarne o- 
kopcone gruzy domów. Wejska królewskie cofając 
się podpalały wszystkie budynki, które pozostały 
od bomb oszczędzone, a niepozwalały mieszkań- 
com ratować się ucieczką; w ten sposób mnóstwo 
ludzi spalonych: zostało żywcem w 
niach. -W całój 
uboższa częźć ludności, powietrze 
ne przykrą wonią jaką wydają 
dokoła 


ki z dochodów 1 „muszą "takowe rachun- gdy „właśnie w Palermie p iy wano zawieszenie 
ki przed złożeniem ich członkom, przedstawić rzą-|broni. == BE A 
dom namiestniczym, a te prześlą je do izby obra-| Wiadomo czytelnikom naszym z depeszy tele- 


j Na każdem walnem zebraniu stowa- 
z z zrdg ki obok komisarza rządowego zasia- 
dać urzędnik rachunkowy. Przyczyną tego rozpo- 
rządzenia miała być niedokładność w składaniu 
= ów niektórym towarzystwom ze strony ich 


graficznój, że w d. 31 maja oddział powstańców 
po większćj części złożony z uzbrojonych z okolicy 
: Catanii i uderzył na woj- 
ska tam stojące, a walka ta sko ła się tryum- 
w które dopiero w kilka dni 
późnićj po *tórnie atakowane, opuściły to miasto 
zrabowawszy je i cofnęły się ku Mesynie. Otóż 
Triester Zig podaje następujący opis tój pier wszćj 
walki w Catanii w liście z 2go czerwca pisanym 
przez mieszkańca Tryestu przebywającego w Catanii. 
Pędzimy w ciągłój trwodze. 
31 maja o świcie zbudziły 
Przyczyną tego było, iż od- 
500 ludzi liczący, przybywszy 


administracył. $ m 
; isze, iż w Temeswarze edbyto 
12g0 4 ed dpi p domową od godz. Stój do Téj 
= w mieszkaniu pana P y Bl Wody 
i czasopisma Delejtż, jako : 
ała Eco rewizye u adwokata Banowicza 
i i Haray. i : 5 
pc zela ze” że w komisyi zwanej komisyą 
oszczędności, wszystkie głosy prócz jednego repre- 


m oświecenia, przemawiały za|z Massalacia, wszedł 


aoe SeT i w Gradcu. królewskie wyparł aż do placu uniwersyteckiego. 
ch y owstańcy posuwając się dalój z tego placu, roz- 
w ło a dzielili się na kilka kolumn i dotarli aż do gma- 


i i telegrafinych z Włoch 
Bir, wolis wiadomości hit TOZSZe- 
poładaiowych do 13go tm. dali beapo- 
rzał się wówczas teatr wojny a! "i zka 
politańskiego królestwa i tworzyło $ Dee 2000g0 
walki w Kalabryi przez wylądować oipo] 
oddziała ochotników przybywających 7 tey a 
dowództwem namiestnika Garibaldoweg0, P 2. kb 
ka Medicis, — wówczas na pierwszćj scenie an j w 
néj w Sycylii około Palermą trwało jeszcze aa 
szenie broni. Wprawdzie. obie strony prao ai 
wały się tam z wielką usilnością do dalsz j wojny. 
Rząd powstańczy przemieniał. szybko i energiemi 
całą męską ludność wyspy w armię, NA = p 
aby do 25 czerwca wszyscy mężczyzni r 
30 lat wieku wstąpili w szeregi, a starsi aż do G 
zorganizowali się w kompanie straży paje p b 
Z drugiéj strony wojska królewskie gromadzi y sę 
z całćj wyspy pod twierdzę Mesyny, rąbując mias 
z których ustępowały, oparte zaś o tę twierdzę Za- 
kładały. obóz oszańcowany. Właśnie 10go tm. kiedy 
do Mesyny przybił parowiec „Simois*, który nastę- 
pnie do Marsylii przypłynął, przyciągnął pod. Me- 
synę 7000 korpus wojsk królewskich z Catanii się 
cofsjący, którą przed odejsciem zrabowa?. Rabunek 
ten miał trwać 24 godzin, a rozpasanę żołnierstwo 


skich z nimi 


zabezpieczyć, przeraziło ich i do od- 
wrotu zmusiło. P, R. Cz) "Walka ta jednak trwała 
blisko ośm godzin (zanim ją jazda owym nagłym 
ajakiam, Pad jA) Przy końcu walił tolnlorsp 
do się wszelkich okrucieństw, Korpus ten | królewscy zaczęli juž miasto rabować i lomy pod- 
przybył a= smutnym stanie, jężdzcy = wię |palać. Zrabowali oni dom w którym jest giełda 
kszéj części bør koni. Równocześnie przywiezione | oraz pałacGieliano, Giojeni, Arcidiacono, Guerrera, 
do Mesyny wojska z Palerma na dwóch fręgątach. | Tragala, Demitri i wiele innych domów które na- 
Według wiadomości telegraficznych z Palerma, woj-|stępnie zapalili. Szczęściem, że nie było żadnego 
ską królewskie tak zwolna ambarkują swoje zapasy | wiatru i mieszkańcy wkrótce ogień ugasili, z wy- 
Wojenne z zamku palermitańskiego, iż zalgdwo na| jątkiem jedynie pałacu Guerrera, który się pali cią- 
lógo tm. ambarkacyę tę ukończą. Spodziewano się, | gle przez dwa dni i dwie noce. Nie mogę: wymienić 
iż w dniu tym już będzie wiadomo, w jakim kie. | wszystkich sklepów zrabowanych przet żoł ierty 
tanku Garibaldi działania swoje rozpocznie, czy! królewskich. Wiela mieszkańców przywiedzionych 


jjba odbywała się na zbożu zielonćm i bardzo porosłóm trawą» 
„| żaiwiarka jeduak cięła dobrze, lekko, równo i nisko, 


nierzy i odniesionych zostało do szpitala nrządze- Ś 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 19 czerwoa. Wystawa rolniczo-gospo darska Przegląd p olity. czny. 
dzisiaj liczniej jeszcze zwiedzaną niż igagow 
Depesze telegraficzne, 

Turyn 15 czerwor. Dekret rządowy 
traktat pocztowy franousk»-ssrdyński do kores- 
pondenoyj z Sabąudyą i Niceą. Marszałek Vail- 
lant wyjechał wczoraj do Susa. 

Bąden-Baden 17 czerwca. Wozoraj wieczór 
była herbatą na zamku W. Księcia. Wsz soy 
dsiesięcia panujących znajdowali się na niej, Dh 
rano naprzód Król Saski, a potón Król Bawarski 
i C'sarz Napolson udali się z licznym orszakiem 
pieszo na mszę św. Dziś w południe przybył W, 
K», Hesko-darmstadzki i znejdował się na śniada- 
niu. Od godziny 36j do 46j była narada u Króla 
Bawarskiego w hotelu angielskim, na którćj znaj. 
dowało się czterech królów, W. Ks. Heski i Ksiąg- 
że Nassauski, Na obiadach i zebraniach Księciu 
Rejen*owi pruskiemu dsją miejsce honorowe przed 
królami. 

Baden-Baden 17 czetwoa w nocy. Przed o- 
biądem (Cesarz Nspolesn wręorył królowi Han- 
nowerskiemu wielką wstęgę orderu legii honoro- 
wéj. Około: wieczora wszyscy panujący niemiecoy 
byli z pożegnansniem u Cesarza. Potem było ze- 
branie u kèigłnéj Hamilton, na którem znajdowali 
się wszysvy panujący. Cesarz Napoleon pożegaał 
się i o 106j odjechsł umyślnym pociągiem kolei 
żelaznej. uj" ~ 

Marsylia ozerwoa wie>zór. Otrzymujem 
w tój chwili listy z Nsapolu z 13 tm. i paimi 
że 2000 ochotników wylądowało na brzegi Kalt 
bryi pod Catanzaro (leży na wsohodniem wybrzeżu 
Kalsbryi nad zatoką. Squilace P. R, Cz.) Utrzy- 
mują, że oddzisłem tym dowodzi pułkownik Me- 
disi. Wieść donosi, ża kalabryjozycy rozprozynają 
powstanie; jenera? Nanocianta miał ruszyć z woj- 
skiem dó:tój prowinozi; według drugićj wieści, 
posłany tam został jenerał Pianelli, D »wódzcą 


była 


rozciągą 


ksza jeszcze liczba zgromadziła się Około 56j po południu na 
polu przy rogatce Mogilskićj, dla przypątrzenia się próbie żni- 
wiarki pomysłu Ks. Podlaszeckiego, której parę okazów znaj- 
duje się na wystawie. 

Nie przesądzając sądu komisyi wyznączonćj 
machiny a raczćj narzędzia, powiemy jedynie, 


do ocenienia tój 
iż chociaż pró- 


nie mierz- 
wila uciętego zboża zostawiając je oparte o ścianę zboża sto- 
jącego; ale pokos zajmowała bardzo wąski, od 6 do 12 cśli 
najwięcćj. Dlatego żniwo tą machiną nie można uważać za 
szybkie, i zapowne jeszcze żniwiarką tą potrzebuje poprawy, 
aby mogła szerzćj zabierać pokos, aanim stale wejdzie w prak- 
tykę. Lecz powtarzamy, że próbą odbywała się przy wielu tra- 
dnych warunkach, a w każdym razie tóm mniemaniem naszóm 
nie przesądzamy bynajmniej sądu więcój kompetentnćj komisyi. 
—-W Warszawie odbyła się wystawa zwierząt domowych w d, 
15 i 16 t. m. 


wystawy, w uznaniu 
ŻE przyszłe wystawy nie 
OWszem, mogą i powinny 
dzisiejszą przewyższyć i przewyższą, bo od czegoś rozwój? ale 
z tem co jest już, ma ona swe znaczenie, Naliczyliśmy na wy- 
stawie koni 38, a niektóre z nich znakomitej wartości i pię- 
kności należą one do siedemnastu właścicieli, z rozmaitych, nie- 
raz dość odległych stron kraju. Bydłą rogatego spotkaliśmy 
sztuk 80 blisko, należących do 14 właścicieli; za dowód zaś 


znaczenia naszej wystawy to służyć może, że z Szwajcaryi, wojsk powstsńcrych"w Abruzrach otrzymał roz- 


z Interlaken, p. Izydor Jackowski przysłał dziewiąć przepy- kaz, aby swoje wojska posanał : 
sznych sztuk, przedstawiających trzy tąameczne rasy (fryburgską, labzyj. y J ? PEEK granic Ka- 


szwyc i berneńską) a pan P. Ostaszewski Teofil z Wsdowa 
w Galicyi, przysłał siedem sztuk ras rozmaitych, wysoko przez 
znawców cenionych. Baranów naliczyliśmy _ ośmdziosiąt kilka, 
należących do dwunastu właścicieli; są tam barany rozmaitych 
ras; pomiędzy innemi owe angielskie “Southdown, z czarnemi 
pyskami i nogami, znakomite tem, że szybko dorastają i do tu- 
czenia wyborne, pozwalają londyńskim gospodyniom stawiać na 
stole owe kolosalne mouton-chaps (dyszki baranie), któremi ku- 
chnia angielska słynie /przed innemi kuchniami, jak słynie ze 
swych rostbeefów. Równie -ciekawem okiem badano sławne 
Rambonillety; dwóch właścicieli je przysłało: hr. Ossoliński 
(Wyszonki—Klukowek) i p. Feliks Wołowski z Osuchowa; o te 
ostatnie zwłasźcza bardzo się dopytywano. W istocie, jak na 
barany, to kolosy, .chociaż ledwo liczą .po szesnaście miesięcy, 
jedeń nich waży 200 funt. a rana dają dö osiemnastu fant. 
Dziad czy pradziad tej zacnej familii podobno kosztówał 4,000 
fr. gdy go tu z nad Sekwany przywieziono. Trzody chlewnej 
nie widzieliśmy, chociaż umieszczona w katalogas Więcej je- 
dnak żałowaliómy, że pierzata ludność naszych kurników w tym 
roku całkiem na wystawę swych gdakających i piejących przed- 
stawicieli nie przysłała; ani jednej kury, ani jednego koguta 
nawet katalog nie wspomina, Szkoda wielka, bo to ważna część wysiąść na wschodni brzeg Kalabryjski. Depesza 
gospodarstwa, bo to wydział naszych gospodyń, które na ten| ta potwierdzą takie ważną wiadomość, że Fran. 
rok abdykowały widocznie — :| cya nieprzyjęła pośrednictwa. 

szystkie doniesienia: jakie dziś o zjeździe ba- 
deńskim nadeszły, ograniczają się na szczegółach 
obojętaych: wymieniają godziny przybycją każde- 
go panującego, ich zabawy i zajęcia, on się zaś 
tyczy narad, o tych niema wiadomosci, To zaś ca 
depesze telegreficzne przyniosły jąko zaspaksja- 


Z południowo-włoskiego teatru wojn nie 
do tej chwili żadnej wiadomośni. Położenie tin 
przeto rzeczy, jakie wozoraj wskazaliśmy, pozosta- 
je dla nes nięzmienne. Wiadomość o wylądowaniu 
w Kalabryi . oddziału ochotników pod rozkazami 
namiestnika Garibaldowego pułkownika Medici, z 
Genui przybywajęcego, i o powstaniu Kelabryi, a 
przeto przeniesieniu wojny na ląd stały królestwa 
ueapolitańskiego, została potwierdzoną przez po- 
wyższą depeszę z Marsylii, która nadto odzn:czą 
bliżej miejsce wylądowania, port Cantazaro leżący 
na wschodniem wybrzeżu Kalabryi od strony Gre- 
oyi. Medici przeto opłynzć musiał Syoylię aby 


kawych się zaliczają, 
Sędziowie wystawy inwentarza, w dniu wczorajszym przyznali 
następne nagrody : 
Oddział koni, Medal wielki: Ogier Omer, p. Lewickiego. 
3 średni ; Klącz skarogniada hr.Zarioyskiego. 


»” » - Klaczkara ze źrębięciem, p. Grab- | jące, może być prawdziwa bo jest prawdopodo- 
kowskiego. bne, nie opiera się jednak na innych relacyach, 
» n»: Ogier kary, lat 4, p. Rostworow-|jak na og lnych zapewnieniach, 
skiego Adama. Poseł rezpolitański do obu qzorów zachodnich 


List pochwalny: Klacz gniada, p. Turoskiego, 
m M Ogier kasztanowaty, p. Turskiego. 
š i Klacz gniada, p. Młodzianowskiego . 
y 4 Ogier siwy; pP. Bolesława Kra- 


z już donieśliśmy, nia 
podobno nie wskórawszy ņ Cesarza, i wrócił do 
€ „POdróży do Londynu. Na- 
poleon III raiał uprzejmie oł list własnorę- 


sińskiego. ozay króla Franciszka II, który mu ten poseł 

» A Ogier gniady (Potok), p. Mako- | wręczył. Cesarz rzękł podobno, że przed sześciu 

` - * miaskiego. , [tygodniami byłby chętnie przyjął pośrednictwo, 

» ` 2) | /Klacz gniada, p. Ad, Rostworów- |lecz późniejsze układy jakis go obowiązują, nia 
11 kiego. . dozw:lsją mu tego uczynić. 

» « >,- - -Klacz skarogniąda, hr. Adama Cesarz Napoleon przedłożył swój pobyt w Ba- 

Krasińskiego. - den: wyjechał ztamtąd dopiero w pozicdziałez; 


opesza paryska która wozoraj w nocy do NAS nga 
deszła, ma przeto datę 18go a nie 17go jak wy. 
drukowano, Cesarz w poniedziałek zaraz Po przyby. 
ciu do Paryża odbył radę ministrów. 


Oddział bydła, Medal mniejszy, krowa czarna z cielęciem, p. Fe- 
yz aj - liksa Wołowskiego. 
» mniejszy, buhaj p. Ludwika Straszewskiego. 
» mniejszy, za ogół, p. Teofila Ostaszewskiego. 
„ mniejszy, krowa czarna gran., p. Henichą. 
Litt pochwalny, za ogół, Fenshawe Jerzy. 


7 sztuk, Pluciński Ostatnie depesze telegraficzne „Czasy, « 
za BZ Ą 


» n . Rada związk ; 
ówek, Górski z Woli Pę.| , Bern 19 czerwca 4zkowa Szwajcar- 

g å War GRANY ska wystósowała notę do rządu francuskiego, ra 

B, » -/20 4 sztuk, hr. Maurycy Potock, | stórój ponawia protestacye swoje przeciw przyłą- 


a krowę czarną, Tat 6, p. Orp. czeniu Sabaudyi do Francyi, 


Rada udzieli tę notę 
za barana Nr. 53, hr, Ludwik Kra- 


Oddział owiec, Medal wielki; 
| siński, 

„ Średni, za barana Nr. 86, P. Wolf, 
„ mniejszy, za maciorkę Nr. 14, p. Halpert. 


4 


Pa a ASA 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. Władysław Mieroszewski wł, dóbr, W. Bukowski ob. z Kró- 


(w walucie austrynokiój). 


—u— 


Mraków 19 osorwoa. áqdajg pla T ' 
Banknoty polskie sa 100 słr. ROW.. . „słp.| 357 | 361 | 
Ruble obrączkowe agio. - = * * + . . . . 106 | 105 ; 
Talary pruskie sa 150 słr. RÓW. . . . . . 79 78 | 
Brebro nowe. - « * s * * * * * * * + str. | 129 | 128 | 
Półimperyały rosyjskie . . . . . ... » [10 50 |10 38 
Napoleondory 20-f - sa . . « « « . „ |10 36 |10 24 
Dukaty holenderskie ważne . . . . . . » [593 | 5 86 
NAT +1 O S a OOO . 
Listy sęstawne gólicyjskie s kuponami. . y 


Akcye kolei golicyjs. za sztukę box dywia. 
Listy zastawne polskie s kuponami. . . 


Wiedeń 19 czerwca (telegraf.) ar. o. 
Augsburg 100 złreń.. . . - « « « skt W (SEL 
Homburg 100 Marków . . « « « » « « : « 96 75 
Londya 10B.. . -. « « « «+ « « « « «85 126 75 
Paryś 100 franków . . « « « « « » « » » 50 © 

każe monedh anire TI RE 6 
5' Motaliki ka VI "oka" Hd 70 = 
» na walutę ausir, . . - s.s.. 66 25 
aT s DiE o A a ileo dorisi 62 — 
h A PDT Gao pie Të ie a ar a2h 55 — 

w zaaccoje oe, a pi a. © e B -n bsamd 
Losy s roku 1834. ......,: ; m — 

s Hi | W a 01070 0 © 124 50 
ETDM EE E DAN : 99 — 
Pożyczka narodowa... . « « « « + + * + » 79 30 
0 © indemn. galio. . . e.. T 71 50 
Akcye bankowe . . s. « « « » + « » » + . 861 — 
» kolei półnoenój . . . . . « « « . „| 18738 — 
„ kredytu ruchomego . . . - « « vs 188 — 
kolol francusko-austryackiój . . . . 264 — 
Lwów 16 czerwca, 

Dukat holenderski . . . -« « « « isese 6 — | 5 88 

austryacki . « » « ss « « + » » + 6 4/590 
Półlmperyaż rosyjski . © o « « o < eje; 10 33 |10 8 

rosyjski - « « « « « « « « «+ + + 3 1/1 9% 
Talar pruski . . « « « « « « « «3: +: 196/1 9 
Pięciozłotówka polska . . . . « . « « » - — 
Listy zastawne galio. bos kupon, . . - - - 84 88 |84 23 
Oblig. indemn. bez kupon. . . - « »« « « . 72 31 |T1 71 
Pożyczka narodowa bez kupon. . . « s.» 79 78 79 3 

Warsawa 16 osorwoa. 
poryały . . « « oeoo + s » + blij — |553 
Obligi skarbowe . . « « « « « « + » » » [9282 | — 
kupon 41. « 6 0.0 A/L 6 0 5 — |- 8i} 
Listy sastęwne III okresu . . . « - „rabliji4 87 | — 
Upon + « » » » > Sa kd — |- 29 
Wrocław 18 ozorwca. 
Banknoty nustrysckie w mon. nowój. . . . | 783 — 
Polskie bilety bankowe. . « . « . « « + » 883 m 
» listy zastawne . . . . . « « « « 887 = 
Poznańskie listy zastawne 4', . . . . « . 1004 | — 
84%: © 66 92 — 


Obligi krak -ssiąsk. „ . . . 


OO PE. EENAA AA A LADAR a e GRONA UA A OKO EA TACO AWZ: AAC A 
Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


Kraków 19go czerwca. Dowóz zboża na granicę sawszo 
jeszcze skąpy. Handel zbożowy w ogóle bardzo był: wośoraj 
utradni>uy, giyż produ 1 handlarze ae wielkich RT] 
dają cen. Dopiero pod koniec targu niektórzy s nich zaczęli 
spuszczać nieco cosy pszenicy, lecz i tak część zboża nie 
sprzedana, poszła na wsypkę. Pszenicę płacono 30, 31, 32 
słp. Inno rodzaje zbóż bos amiany cen i nie bardzo pokuzne. 
Na targu dzisiejszym w Krakowie żyta z Królestwa oolone- 
go dużo zwieziono, a ceny na targa bardzo chwiejące, pod 
konieo nawet nie kupowano żyta. Płacono je na miarę austr. 
ę ułreńs. 3'15, 3-25, 340, piękniejsze ziarno 350 do 3'60. 

końcu zaś s powodu niedośó chętnego pokupu, cony. 50- 
stały imienne a wiele żyta zsypano niesprzedanego. Na tran- 
sito do Prus kilku kupców tamecznych przybyło, lecz utru- 
dniali jesacze handel, dając zbyt niskie ceny. Co nieco tylko 
wyborowój pszenicy kupiono na 168 f. w. po tal. 54 do 5,3 
w regon ry w Za żyto dawano tylko za 162 funt. Sł 
do 34 tal. Żyto i pszenica galicyjskie niepokupne. 


— Na dzisiejszym targu praktykowano w przecięcia ceky 
następne w wal. austryackiój : 


sonica 


hreppa sta > za mierzycę 5'35 

„ty JRE de 00 „iPÓR 
jęczmień . -. . « . « 1 1 . s » 210 
OwieG . + « « + « + * 1 + m s 1:60 
uiomniaki, ...d..... . ” 112 
siano seis « « + o © > ono „ Sontnar 0:90 
BŁÓMA +:0.3 «| 70 e © 0 0 s b 0:66 

Pooiągi osobowe na kolejach żelaznych. 
Odehodzą 


i Krakowa do Warszawy T rano =do Wiednia i |< 
połud. = | 


Wrocławia 1 rano; 3. 45 p 
do Ostrawy (pr.Bogumin ( 


o ód Wiekczki 11. rano. 
Wiednia do Krakowa T rane; 8. 30 wieczór. 
z Ostrawy do Krakowa 11 rane. 


| 


ł 
1 Szczań: 
oY daia; T 56 wieczór. 


do Granioy 10. 15 rame; 1. 48 po po- KŻ 


Krakowa 3, = 154 
z Rzeszowa Baii 9 raii 15 po poładniu=z Prze- s 


Przychodzą, SA N Gati AŻ | NO sar. — kr w.e BB 
do Krakowa z Wiednia 9. 45 tano 1. 45 wioczór= | 3% cae półeoceno SE n r ky k 
z Wrocławia i 4 9. 45 rano; | < pe ge BE skody. 
5. 21 wieczórz=2 trawy rez Bogu- gA w mieście recznie . j p < , š 4 MA ZERA 
min (Oderberg) 2 Prus) 5, 27 a pegi ho Ue apani 3, 4 ERA 
z Rzeszowa 8. 24 Wiocrör=—= z Prsewor- dtto miòsigosnio pet RS A, 


ska 3 po połud.; £ 
de Rzeszowa z Krako ca 
Przewors a 4. 30 po południu, 


= r g 


Przyjechali od 18 do 19 Czerwca. 


GS Zacharyasiowioza. (361-1-6) > 

P DRESDEŃSKI Hr. Romaskiesh, wł. 8 3 Ry- SĘ acc? 4 ck 

10. Bie obrzański właśc, dóbr z Jodłowa: aw | od fo 
i Wojciech Brandysowio wł. dóbr z Kalwaryi. Władysław TORIR À 


hr. Stadnioki wł, dóbr z Wiednia. Prosper hr. Sboroweki wą, 


dóbr zo Skołyszyna, 
Wyjechali: Filemond Szemicowski wł. dóbr do Baligroda. 


HOTEL BASKI. Jan Rogoziński jen. prokur. x Król, Pols. 
z żonę, W. Rogoziński senator jį radca tajny z Warszawy; 


Wiesław i Leon Światopełkowie Mirsóy wł. dóbr z Paryża; 
W Drokarni „CZASU.“ 


derberg) do|% 
Prus) 9. 45 rano — do Rzeszowa 5. 40 | 3% 
rane—do Przeworska 10.30 rano;—=do |; 


do Szoza è * 
Granicy ndadi kowy 6. 30 rano; 2. 6 po po- g 


Wieliczki 6, 40 wiec. | 29 
12. 1 w Południe; — do|Ś 5 


CZAS z Środy 20 Czerwca 1860. 


lostwa. Adolf bar. Lipowski, Mieczysław Bobrownioki, Wła= 
dysław Wielogłowski, Ignacy hr. Dombioki, Roman Niwioki, 
Karol Weissoaborn, Józef hr, Stadnicki, Jan Pleszowski z žo- 
ną, Edward Hnuzerski, Mieczysław Dąbski wł. dóbr s Gali- 
oyi. Hieronim Nowacki wł. dóbr s Marchocie. Tadeusz Chrza- 
nowski kap. inż. ros. £ Warszawy. 

Wyjechali: Julian Michalczewski, Edmund Włocki ob. do 
Królestwa, Antoni Karwowski wł, dóbr s fam. na pryw. mie- 
gukanie. Kazimfers Lapczyński, Folike Oskierko, Marya Mi- 
tarnowska ob. do Śsorawnicy. Artar Witosławski wł. dóbr 
do Austryj. Jan Olechowski ob. do Wiednia. Henryk Rothei- 
mer, Ernest Block, August Sohrader, Wincenty Gładysz. ob., 
Opitz, Krómer, Schultze, Rothe, Franc. Koler obyw. do Prus. 
Feliks Boduszyński 0b. do Królestwa. 


URZĘDBDOW IE. 
Ogłoszenie licytacyi. 


Magistrat król, głównego Miasta Krako- 
wa podaje do powszechnćj. wiadomości, iż ce- 
lem wydzierżawienia nowo urządzonych 


Łazienek dla kobiet ną Wiśle 
na czas od 2480 Czerwca 1860. do końca ro- 
ku 1860, odbędzie się w dniu SZim b. m. 
w gmachu Magistratu w Biórze Departamentu 
IV 6 godzinie 10 przed południem publiczna 
licytacya. | 

Na pierwsze wywołanie ustanawia się cena 
w kwocie 150 złr. w. a. — Wadium wynosi 
15 zły. w: a — Deklaracye pisemne przyjmo= 
wane będą. 

Warunki licytacyi mogą być przejrzane 
w Biórze IV. Departamentu. 

Kraków 15g0 Czerwca 1860. . 


[N.934] Ogłoszenie Licytacyi. (s81-2-3) 


Magistrat król. głównego Miasta Krakowa podsje do po~ 
wszoshnój wiadomości, iż cęlem zabierania nawozu ze siejen 
wejskowych do domów Nr. 119, 121, 122 plac główny Kle- 
parz nalożących, przes o. k. kawaleryę zajmowanych przez 
ciąg jednego roku to jest ną ozas od 1go lipca 1860 do 30go 
czerwca 1861 odbędzie się w dniu 26 czerwca 1860 w gma- 
cha Magistratu w Biórzo IV Departamentu o godzinie 106j 
z rana publiczna licytacya. 

Na pierwszo wywołanie ustanawia się cena w kwocie złr. 
3 mo stajni 119, £ złr. se stajni Nr. 121, a 4 złr. 25 kr. ze 
stajni 122 miesięcznie. 

Deklaracye pisemne także będą przyjmowane. — Warunki 
licytacyi mogą być przejrzane w biórse IV Departamentu. 


Kraków dnia 11 czórwca 1860. 


Ogłoszenie licytacyi. 


EN: 7916.] Magistrat król gł. Miasta Krakowa podaje do 
powszechnój wiadomości, iż celem obaryerowania Placu przed 
domem p. Gutkowskiego na Kleparsu, niemniój denia nowych 
baryer na plantacyach miejskich na wzgórzu sa gmachem Św. 
Piotra, oprócz tego przy zjeździe s mosta Franciszka Jósefa 
od strony miasta Krakowa, oraz pomalewanie tychżo baryer, 
paz m się w dniu 27 Czerwca 1860 w gmachu Magistratu 
w Biórze Departamentu IV o godzlife 106j = rana publiczna 
lloytacya. — Na pierwszo wywołanie ustanawia się cena 

7KWOWEni. malo  uowadsio" wiewia „367 złr. 44 kr 
za baryery prsy domu p. Gutkowskiego i ba- . 

ryory ka gmachem Św. Piotra x pomalowa- 
niom, sdś z baryory przy moście Franciszka 

Józefa takżo 4 pomałowaniem w kwocie . . 


= SE" Wło Met E_ SE" — NEK RE „o oa "PR W" sk. M O 


(581-3) 


309, ASh y 
Ranomi. 53041 orbal èsispso. 676 y Beny 
Wadium wynosi kwotę 68 zër. w. a.~ Doklargoyo pise- 
mne także bodą da ort 
Warunki floytacy 
partamontu. 
Kraków dnia 13 Czerwos 1860, 


(580-1-5) 


i. | 
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Inserat ys 


$ 1 Od Lipoa, gdy się skończy powieść Zygmunta 
J Kaczkowskiego wychodzić będzie | 


4 KOŁEO RODZINNE | 
co tygodnia w trzech arkuszach. © 


Czyniąc zadość wymó2gRniom czytelników, re- KS 
dakcya zmieni zówngtreną postać dziennika. Po- PS 
4 wieść dodawana będzie W dwóch ogobnych arku- pe 
szach, formatu książki ia vo. Przy kakdój powie- 
kj ści dodą się karta tytułowa i okładka. „Artykuły pz? 
SA literackie mieścić się będą W osobnym arkuszu. ZOA 
Tym sposobem abonono pKółką Rodzinnego* bę- 
34] dą mieli x końcom roku Sześć tomów powieści PŚ 
w osobnych książkach, próoz tego 53 arkuszy ar- KE 
tykułów literackich. 3 
Cena prenumorąty pozostaje ta gama: 


> nochy, 
M sye: Lenartowicza, 
XIA synka; powieści: Zygmunta Keczkowskiego i Jana 


Uczeń ukończonej 4 klasy 
może znaleść miejsce (1) 


[686 
w ap 0" MEC GK JT) W KRAKOWIE. 
BG Wiadomość u FRządcy „Drukarni Czasu “I 


NPR NE HT HAR ZA. 


WYROBU ŹNIWIAREK 
W ZAKOPANEM, 


uwiadamia niniejszem interesowanych, że Zni- 
wiarki w fabryce Ziakopańskićj 


WF od Nr. 1 do Nr. 3907Bf 


SĄ wyrobione, które po nadesłaniu kwoty re- 
sztującój, na miejsce dostawy odesłane będą. 
Do kwoty resztującćj raczą PT. szano- 
wni Zamawiający koszta druku, anonsów, in- 
strukcyi użycia Zniwiarek w kwocie 1 złr. 

30 kr. w.a, dołączyć. 
Ke. Stefan Podłaszecki, 


Dyr. wyrobu, źniwiarek. 


i BYĄKOÓNOM 


świadectwami przyzwoitemi zaopatrzony, 


posiadający gruntownie wiadomości gospodarogć, stanu wol- 
nego, wdowiec bezdzietny, lub żonaty beż dzieci, może się 
zgłosić do Andrychowa franco pod adresą: A. M 


(524-3) 


Jest do najęcia od dnia 1 Lipca 1860 r. na rok jedon 


cały Dom parterowy 


murowany, obejmujący 6 Pokoi z Kuchnią, Szopa, Drwalnią 
i obszernym Dxiedzińcom, położony przy ulicy Wolskiój Nr. 
47, — Wiądomość o cenie w sklepie Blacharskim u pana 
Glicellego na Małym Rynku. (5683-1-3) 


DO HANDLU 
KLEMENSA GŁADYSZEWICZA 


przy ulicy Sławkowskićj naprzeciw Hotelu Saskiego 
[6891 nadszedł świeży transport (1-3) 


Łososia marynowanego 


EE” funt BO Kr. wal. austr. WG 


FOTOGRAF 


NEK FE. M HE CGC HC EEE 
zawiadamia szanowzą Publiczność, iż powró- 
ciwszy z za granicy, gdzie podróżował celem 

wydoskonalenia się w fotografii, 


osiedla się 
W IK IFE ZA HER AD WW HEC» 

Jogo portrety, medaliony i obrasy fotograficzne odznaczają 
sią dokładnem schwyceniem tożsamości przez naturę malowa- 
nój, ale także są tak wyraźnie i mocno odbite, że wytrzy- 
mają najsilniejsze próby operacyi słońca i wilgoci, nie tracąo 
nio a nio se swój piorwotnój mooy. 

Geny portrotu są bardzo tanie, a różnica ich zależy tyl- 
ko od wielkości obrazu, i tak; najmniejszy kosztuje od 0s0- 
by 1 slr., środni.2 złr., a większy 3 złr. wsl. austr, 

Oprócz tego wykonywają się grupy do 30 osób, oras krajo- 
widoki i budynki po cenach bardzo przystępnych. 

Pracownia fotograficzna znajduje się przy ulicy 
Grodzkiój w domu p. Alojzego Schwarza pod L. 88 
w pedworon na dole. (470-6) 


ZKU NA Ę 


> | (567) 


KE życzeniu tychże pp. 0 


Sprzedaż Dóbr! 


Dobra Mechlińskie 


w W. Księstwie Poznańskiem 


w powiecie Mzremskim nad Wartą, ‘4 mili od szosy, dwie 
mile od kolei wrocławskiój, 4' mile od Poznania położone, za- 
wierająco 12,736 mórg; w tóm roli 4,151, łąk 965, reszta 
głównio lasu; mają być z wolnój ręki sprzedane. 


Kupujący sechcą sig zgłostó do Dom. Mechlin pod 
Bsremem. (573-1-3) 


Florentyńskich 


najnowszych fasonów, 
damskich, męzkich i da dzieci, 
[309] otrzymał Handel (8-10) 


Karola Hermanna 
W KRAKOWIE. 


p w R. A O PE z p O W O A ZE A 


C. k. uprzywilejowana 
Fabryka Machin i narzędzi rolniczych 


L. ZIELENIEWSKIEG0 i Spółki 
WW KRAKOWIE 


czyniąc zadosyć ogólnemu życzeniu i potrzebie, ma zaszczyt 
zawiadomić, iż przy tćj urządzoną została 


ODLEWARNIA 


ŻELAZA i METALU. 


w którćj obecnie wszelkie obstalunki przyjmuje i w dwóch dniach sztuki do 30 
centnarów ważące, wykonywa, — przy założeniu téj odlewarni, F'abryka miała 
na względzie jedynie dogodność szanownćj Publiczności , pochlebia sobie przeto, że li- 
cznem zamówieniami zaszczyconą zostanie. (519-5-6) 


WYROBNIA 


©) 


i narzędzi rolniczych 


BORROSCIA I BIGLNANNA 
w PRADZE 


s zaszczycona od dawnego już czasu, zaufaniem licznych pp. Obywateli ziemskich, tak į 
Ee | tutejszych jakoteż rosyjsko-polskich prowincyj, ulegając nadto kilkakrotnie wyrażonemu 


ywateli — postanowiła wyrobnia nasza, celem bliższego i ogól- 


KŻ | niejszego zapoznania PP. Gospodarzy wiejskich, % Przedmiotami z wyrobni naszćj po- 
Ko |chodzącymi, wziąść udział w nadchodzącćj wystawie rolniczćj krakowskićj, zapewnie- 
$ |jąć Szanowną Pabliczność o gotowości naszćj, zastósowania pomienionych narzędzi do 

> wymagań i okoliczności miejscowych a zarazem polecając się Jój łaskawym względom. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


4. DAF. | sign ciep. | Wolgoin, 
w lin. par. podlag powiotrza 


peel Roasmera | Waględną 


ann BA, nl 
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Rzędzoa Druterni, Antosi Rother. 


